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LWOWSKA
w yc h o d zi k a żd e g o  pow szedniego dni? popołudniu

Ceny prenumeraty]
Wo Lwowie be* dorę-
itse a ia  do duma . mles. zł. 2 “—, kwart 6 '—
doatawą do domu . mlea. *ł. 2 “40, kwart. 7 -—

Na prowlacjl * prze- 
ayiką pocztową . . mle*. zl. 2 '40, kw art 7 ’—

Za granicą . . . .  mlea. zł. 5 ’—, kwirt. 15 —

Numer telefonu ADRES REDAKCJI ! ADMINISTRACJI: C E N A
REDAKCJI I 

ADMINISTRACJI
LW ÓW , UL. ZIMOROWICZA 15 1. p. N U M E R U

2 21-17 . Llaty należy frankować. — Reklamacje 1 f >Konto PKO Lwów otwarte wolne od opłaty.
1 0  gr.M 504.044 Rękopisów nadesłanych nie zwraca Się.

Ceny ogłoszeń:
Za 1 wiersz m ilim etr (6if, cm. szer.) w zwykłych ogłosze­
niach gr, 18, w nadesłanem  i w nekrologach gr. H , 
w kronice, repertuar, dział gospodarczy, paski w tekścia 
gr. 70, pod nagłówkiem na pierwsze] stronie zł. 1 '—. Za 
jedno słowo w drobnych ogłoszeniach gr. 10, kupna 
ł sprzeda* słowo gr. 11, matrymonialne, korespondencie, 
prywatne słow o gr, 10, d la  poszukujących pracy gr, ł .  
Z zastrze leniem  miejsc l i  prc. Zagranicz. o 08 prc. di o lej

N A S Z  O B O W I Ą Z E K .
Padł potężny filar, który dźwigał gi* 

gantyczny ćiężar Państwa polskiego, 
ciężar wielkości 1  honoru Narodu poi* 
skiego. Choć jednak filar runął, zręby 
gmachu, zbudowanego z granitu przez 
Marszałka nie drgną. Zbyt mocno prze 
niknęła wszystkich i wszystko jego gra* 
nitowa wola, jego grańitowy dueft. 
Duch Józefa Piłsudskiego, gdy Go mię 
dzy nami zabrakło, będzie zjednoczy* 
cielem tych wszystkich, którzy dla 
Państwa, tak, jak On, pracować 1 wal* 
czyć uważają za cel życia.

N a pytanie, czy nawa Rzeczypospo* 
litej i nadal popłynie po spokojnej fali, 
gdy przy sterze braknie Tego, który go 
dzierżył twardą dłonią, dal odpowiedź 
Pan Prezydent Rzeczypospolitej, mó* 
wiąc pod koniec Swego orędzia, ze 
„Marszałek Piłsudski przekazał Naro* 
dowi dziedzictwo myśli o honor i potę* 
gę Państwa dbałej. Ten Jego testament, 
nam żyjącym przekazany, przyjąć i u* 
dźwignąć mamy. Niech żałoba i ból po* 
głębi w nas zrozumienie naszej — ca* 
łego Narodu — odpowiedzialności 
przed Jego Duchem i przed przyszłemi 
pokoleniami".

To poczucie odpowiedzialności za lo* 
sy Państwa winno kształtować naszą 
wolę i skierować cały nasz wysiłek na 
zabezpieczenie Polsce dalszego spokoj* 
nego rozwoju. Walka czy rywalizacja 
obozów będzie odtąd rozwijała się 
tylko na tle bezinteresownej ofiarnej 
służby dla Ojczyzny, którą przecież 
wszyscy kochamy. Najpiękniejszym  
hołdem, złożonym prochom Zmarłego 
W odza będzie mocne postanowienie 
całego Narodu budowania w zgodnym 
wysiłku Polski praworządnej, Polski 
potężnej i mocarstwowej, zdolnej wy* 
pełnić wielką misję dziejową.

Rozwój wewnętrznych stosunków na 
szego Państwa po śmierci Marszałka 
nie może ulec żadnym odchyleniom od 
dotychczasowego kierunku. Sternicy 
nawy państwowej stracili w tej chwili 
tragicznej, gdy rysy Marszałka zasty* 
gły na wieki, serdecznego opiekuna 
i genjalnego doradcę, ale testament 
Zmarłego jest tak wyraźny a wykonaw* 
cy jego tak w tok działań wdrożeni, że 
Państwu to uszczerbku przynieść nie 
powinno. Marsz szlakiem Józefa Pił* 
sudskiego trwać będzie dalej i nic nie 
wykoleji równego i konsekwentnego 
kroku marszowej kolumny. Cel będzie 
osiągnięty.

Dalekowzroczność Marszałka spra* 
wia, że przejście do okresu, w którym 
niema Go już wśród żyjących jest 
mniej trudne, niż można się było spo* 
dziewać. N a czele Rządu stoją ludzie, 
którzy nietylko byli wykonawcami woli 
i 'instrukcyj Marszałka, ale którzy są 
już zaprawieni w sztuce znajdywania 
samodzielnych rozwiązań i podejmy* 
wania osobistych decyzyj. Marszałek 
ograniczył dobrowolnie Swoją rolę 
w ostatnich latach Swego życia do roli 
autorytetu moralnego. Tym autoryte* 
tern pozostaje nadal, chociaż oczy zam* 
knął na wieki. Wytknął też jasno drogę 
naszego rozwoju, jak to wynika wyraź* 
nie z Jego dziewięcioletniej polityki.

Mamy więc testament Wodza i mu* 
simy go sumiennie wykonać. W  twar* 
dej służbie dla Państwa nie może za* 
braknąć nikogo. Cały Naród musi sta* 
nąć w ostrem pogotowiu, aby nie zmar* 
nować wielkiego: dziedzictwa, pozosta* 
wionego nam przez najgenialniejszego 
z Polaków, przed którym w podziwie 
pochylają się wszystkie głowy.

Przysięgnijmy sobie w obliczu pro* 
chów Marszalka doróść do zadań, któ* 
re na nas włożył: Polskę utrzymać
i wzmocnić; zgody i jedności przestrze*

R z ą d  podejm uje d alsze prace
i sw ó j o b o w ią ze k  spełni.

Deklaracja premiera Sławka.
Warszawa, 21 V. (PAT.) Dnia 20 1 chciałby powierzyć ster rządów. W  tej 

maja b. r. odbyło się w Prezydjum myśli, po odbytej naradzie ze wszyst*
LJ  d  A  /T Z  -  1 — i  t    . 1    .1  . ! I . .  -    «  r % ł  r> a /% r ł  a  i  « u .  - J     Rady Ministrów pod przewodnictwem 
prem. Walerego Sławka posiedzenie 
Rady Gabinetowej. Po posiedzeniu p. 
Premjer <udał się na Zamek, gdzie był 
przyjęty przez P. Prezydenta Rzplitej. 
Po powrocie z Zamku, p. Premjer o* 
świadczył:

Twarda rzeczywistość zmusza nas, 
po oddaniu hołdu prochom Marszałka 
Józefa Piłsudskiego, powrócić do pra 
cy codziennej, jakiej wymaga od nas 
życie. Zgon Marszałka Piłsudskiego, 
tego wielkiego autorytetu, który da* 
wał Rządowi silę, a społeczeństwu po 
czucie spokoju, na zaufaniu oparte, u* 
tworzył nowy stan rzeczy w Państwie. 
Uważałem, że w tej sytuacji P- Prezy* 
dent Rzplitej winien mieć nieskrępo* 
waną żadnemi względami możność po 
wzięcia decyzji co do osób, którym

kimi miiństrami, oddałem do dyspozy  
cji P. Prezydenta cały gabinet.

P. Prezydent uznał za wskazane obe 
cny gabinet utrzymać nadal. Podpo* 
rządkowując się woli P. Prezydenta i  
v/ oparciu o Jego zaufanie, Rząd po* 
dejmuje dalsze prace i swój obowiązek 
spełni. Wierzę, że głęboki w strząs, któ 
ry widziałem w dniach Ostatnich na 
twarzach, we wmyślonych w siebie o* 
czach ogółu, zespolił jego myśli doko 
ła spirw Państwa. Jestem przekonany, 
*:e to zespolenie znajdzie swój wyra 1 
w pracy codziennej wszystkich i że 
dzięki temu pozostawioną nam w spu 
ściźnie przez Józefa PUsudskiegu silę 
i  yowagę Państwa, będziemy urdeti 
własnym wvsiikiem utrzymać i  na lał 
ją wzmagać.

W y n ik  w y b o ró w  w  Czechosłow acji.
Praga. 21 V. (PAT.) W edle meurzę 

dowych danych, ogłoszonych późnym 
wieczorem, wyniki wyborów do parła* 
mentu są następujące:

Agrarjusze czescy zdobyli 45 mandatów, 
stracili 1,

czescy socjaldemokraci zdób. 38, strać. 1, 
czescy nair.ssoijal. zdobyli 28, stracili 4, 
stron, czeskich katol. 22, stracili 3, 
czeskie stron, żyjynostcnców (drobny 

przemysł, handel i rzemiosło 17, zyskali 5,

“zjednoczenie narodowe- 17, 
faszyści 6,
słowackie stron, ludowe ks. Hlinki z au» 

tonomistami nar. slow., podkarpatoruskimi 
autonomistami, ludowcami, oraz połączone* 
mi stron, polsk. 22, 

partja Niemców sudeckich 44, 
niemieccy socjaldemokraci 11, stracili 10, 
niemieccy chrześc. spoi. 6, stracili 8, 
agrarjusze niemieccy 5, stracili 11, 
węgierskie stronnictwo połączone z nie* 

mieckim blokiem wyborczym 9, 
komuniści 30,.

Sytuacja międzynarodowa uległa poprawie.
Paryż. 21 V. (PAT.) Wczoraj po* 

wrócił do Paryża z Krakowa min. La* 
val. Minister oświadczył przedstawicie* 
lom prasy, że jego podróż wypadła zna 
komicie. Jako przedstawiciel Francji 
minister Laval doznał serdecznego, a 
nieraz wprost wzruszającego przyjęcia. 
Minister może oświadczyć, że dzięki

niezwykle ważnym rozmowom, jakie 
przeprowadził, sytuacja międzynarodo­
wa uległa znacznej poprawie. W  ciągu 
dnia minister Laval złożył sprawozda* 
nie ze swej podróży do Polski i Sowie* 
tów prezydentowi Republiki Lebruno* 
w i premjerowi Flandinowi

Spór w ło s k o -a b is y ń s k i na forum
g e n e w sk ie m .

Genewa, 21 V. (PAT.) N a popołu* 
dnioiwiem posiedzeniu Zgromadzenie 
Ligi dokonało wyboru swego przewo 
dniczącego w osobie min. Vasconcello 
sa. Na porządku dziennym Zgroma* 
dzenia z ważniejszych spraw znajduje 
się spór Gran * Chaco, spór włosko* 
abisyński, zatarg graniczny między 

Iranem a Irakiem, sprawa mniejszo* 
ści greckiej w Albanji, oraz sprawy 
związane z konstytucją Gdańska i u* 
prawnieniami wysokiego komisarza

Ligi.
Wczoraj trwały też zakulisowe roz* 

mowy w sprawach włosko * abisyń*

skich. Min. Eden konferował z Alo* 
isi‘em, Massiglim i delegatem Abisy* 
nji. Rozmowy nie doprowadziły do 
rezultatu. Sytuacja uważana jest za b. 
poważną. Przypuszczają, że sprawa 
nie może doznać wyjaśnienia przed 
środą t. j. przed przyjazdem min. La 
vala do Genewy.

IW 0 N IC Z -Z D R 0 J I
Zł. 153 ryczałt 3-tygodnlowy

Żądajcie p rospektów .

gać; władzę szanować; szlachetnością 
rywalizować; karnością świecić. Na* 
tchnienie możemy czerpać z życia Mar* 
szalka. W  Jego wskazaniach szukać bę* 
dziemy oparcia w trudnościach, które 
mogą stanąć przed nami. Musimy 
utrzymać Polskę potężną, musimy kon* 
tynuować Jego politykę pełną mądre* 
go umiaru; musimy tak działać, jak 
gdyby On nadal żył i sądził po* 
budki naszych czynów i skutki naszych 
działań.

Wielkość i potęga nowoczesnego 
państwa jest syntezą harmonijnego 
i intensywnego rozwoju wszystkich 
dziedzin życia społecznego i gospodar* 
czego,. Dlatego każdy z nas wydobę* 
dzie z siebie największy wysiłek dla 
dobra wspólnego.

Zjednoczenie całego Narodu dla 
wspólnej sprawy dla jednego celu bę* 
dzie ostatniem wielkiem zwycięstwem
Józefa Piłsudskiego. .

A ,  i/.

Odjazd ambasadora 
Laro£he‘a.

Warszawa 21 V . (PAT.) wczoraj 
wyjechał z "Warszawy dotychczasowy 
ambasador francuski p.' Jul es Laroche 
z małżonką. Odjeżdżającego żegnali na 
dworcu amb. Beck z małżonką, człon* 
kowie korpusu dyplomatycznego z nun 
cjuszem Mgr. Marmaggim na czele 
dyr. protokołu dyplomatycznego Ro* 
mer, dyr. gabinetu ministra Łubieński, 
wojewoda Jaroszewicz, członkowie am* 
basady i kolonji francuskiej, oraz 
przedstawiciele instytucyj francuskich. 
Małżonce p. Laroche wręczono kwiaty.

Zmiany w rządzie brytyjskim.
Londyn, 21 V. (PAT.) Wczorajsza 

audiencja wiceprem. Baldwina u kró* 
la, która nastąpiła po audjecjach u* 
dzielonych w ostatnich dniaah Mac 
Donaldowi, Thomsonowi i Edenowi, 
utwierdza dzisiejszą prasę angielską 
w przekonaniu, że rekonstrukcja ga* 
binetu jest b. bliska. Jako jej datę 
pisma wymieniają okies przerwy 
parlamentarnej z powodu Zielonych  
Świątek. Dzienniki są już dziś zgo* 
dne co do tego, że Baldwin obejmie 
stanowisko premiera, że Mac Donald  
pozostanie w gabinecie na miejscu 
Baldwina, oraz że ustąpią ministro* 
wie: spraw wewnętrznych, lotnictwa, 
zdrowia i spraw Szkocji. W  razie u* 
stąpienia min. Simona ze stanowiska 
ministra spraw zagranicznych, naj* 
prawdopodobniejszym kandydatem  

na to stanowisko wydaje się w dal* 
szym ciągu min. Eden.

Porażka stronnictw 
prorządowych.

Użhorod. 21 V. (PAT.) W  wybo* 
racb na Rusi Podkarpackiej stronni* 
ctwa rządowe, a przedewszystkiem 
stronnictwo agrarjuszów czeskich do* 
znało dotkliwej porażki. Partja agra* 
rjuszów czeskich dysponuje w tej pro* 
wincji całym aparatem administracyj* 
nym. Spadek głosów tych stronnictw 
dochodzi średnio do 25 prc. Głosy tp 
tracone przez stronnictwa koalicyjne 
przypadły komunistom, którzy wyka* 
zali wzrost dochodzący do 100 prc., o* 
raz nacjonalistom karpatoruskim. N a 9 
mandatów z Rusi Podkarpackiej do 
parlamentu, zaledwie dwa mandaty 
przypadły partjom rządowym. Pewien 
przyrost głosów wykazała lista mniej* 
szóści 'Węgierskiej.

Wybuch w wagonie.
Buenos Aires, 21 V. (PAT.) W  po* 

bliżu miejscowości Ingeniero Jaco* 
bacci nastąpił wybuch w wagonie ko* 
lejowym, w którym znajdowała się 
większa ilość materjałów wybucho* 
wych. Pięciu robotników ponidsłio 
śmierć na miejscu, sześć jest ciężko 
rannych.

1 Burza gradowa w lubelskiem.
Lublin. 21 V . (PAT.) Lubelszczyzna 

nawiedzona została ostatnio nową kię* 
ską żywiołową. Nad gminą Miączyn 
pow. Hrubieszów przeszła burza gra* 
aowa, która we wsi Zuków zniszczyła 
60% zasiewów. Od uderzenia piorunu 
spłonęło kilka zagród. N a terenie wsi 
Adamów w powiecie zamojskim spadł 
ulewny deszcz, który zmył zupełnie za* 
siewy z pól.
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W to re k
Tymoteusza 

Jutro; Julji p. m. 
Wschód słońca 3'34 

Zachód „ 19-31

TEATR WiELKI.
W torek godz. 19.30 „Opera w kratkę".

TEATR ROZMAITOŚCI.
W  poniedziałek i w torek teatr nieczynny.
Środa godz. 19.30 ..Pierwsza sztuka Fan* 

ny“ . (Fremjera).

KINOTEATRY.
APOLLO: ,jNie chcę wiedzieć kim jes*

teś“. !
A T LA N T IC : „Dziewczęta w mundur* 

kaćh".
C A SIN O : „Mężowie do wyboru".
CHIM ERA: „Roześmiane oozy“ z Shir* 

ley Tempie.
COLOSSEUM : „W sidłach szantażysty" 

oraz rewja.
G RA ŻY N A ; „Autek Policmajster".
KOPERNIK: „Bal w Savoyu“ .
M ARYSIEŃKA: „Zyd Siiss".
M U ZA ; „Dwaj hultaje".
PAŁACE; ,A. B. C. miłości" — Dym* 

sza, Krukowski, Lawiński.
P A N : „M łody las".
PAX : „Drewniane krzyże" oraz tygo­

dnik  FATa
R A J: .Św iat się śmieje".
STYLOW Y: „Dama z M oulin Rouge"

i rewja.
ŚW IT; „Kobiety w jego życiu" i „Co 

mój mąż robi w nocy".
U C IEC H A : ,.Krwawy napad" i rewja.

— Teatr Wielki. Dziś o godz. 7.30 wie* 
caorem komedja muzyczna „Opera w kra* 
tkę" R. Niewiarowicra z muzyką A. Her* 
melina i J. Munda i tekstami E. Hardta. 
W ystawa przygotowana przez Otto Rexa, 
reżyserja Wacława Radulskiego. Kierowni* 
ctwo choreograficzne baletmistrza Konrada 
Ostrowskiego. W  wykonaniu widowiska 
udział biorą pp.: Krzywicka, Matusiakó* 
wna, Pitołajówna, oraz pp Brochwicz, 
Dorwski, Jaśkiewicz, Kordowski, Krzemień 
ski, Leliwa, Lewicki, Michułowicz, Niewia* 
rowicz, Ptasżkiewicz, Więckowski i inni.

Jutro „Opera w kratkę".
— Teatr Rozmaitości dziś nieczynny.

KOMUNIKATY.
— Żałobna Akademja ku czci Marszałka 

J. Piłsudskiego. Stow Pol. Ręik. i Przem. 
„Gwiazda" (ul. Franciszkańska 7) urządza
w  jiiedzielę, 26. b r a j l i  B o d r i » i s _ l l p r z e d
południem  Uroczystą Żałobną Akademję, 
poświęconą Cieniom Pierwszego Marszałka 
Polski J. Piłsudskiego. Wstęp w olny. Wzy* 
wa się wszystkich członków do gremijal* 
mego przybycia.

—  M uzyko w=Amatorów czynnych oraz 
wszystkich kolegów, którzy kiedykolwiek 
brali udział w  koncertach, uprasza Wy* 
dział amat. symf. orkiestry Stow. „Gwia* 
zda" na próbę generalną do Akademji ża* 
łobnej ku czci M arszałka Józefa Piłsudskie 
go we czwartek 25 m aja o godz. 8*m>e.j 
wieczorem w sali małej Stow.

— Zebranie naukowe Oddziału Iwow* 
skiego Związku Księgowych w Polsce od* 
będzie się w czwartek 23 bm. o godz. 19.15 
w sali Nr. 1, przy ul. Bourlarda 5, 1. p. 
N a  porządku dziennym referat pt. „Ulgi 
w podatkach", który wygłosi adwokat dr. 
M. Scheer. Wstęp dla członków i gości.

— Pomóżmy dzieciom. Dnia 23 i 24*go 
maja br. tjż czwartek i piątek urządza Miej 
ski Komitet Opieki Pozaszkolnej we Lwio* 
wie zbiórkę pieniężną na cele Sekcji Do* 
żywiania Dzieci. Komitet zawiadamia, że 
puszki wydawać będzie we środę dnia 22 

■bm. od godziny 18 do 20*te j, we czwartek 
i  piątek od godziny S*mej rano, wyłącznie 
za zaproszeniami imiennemi w biurze Ko* 
mitetu ul. Chorążczyizny 1. 22, II. p.

KRONIKA MIEJSKA.
Koncert Bachowski. Konserwator* 

jum P. T. M. przesunięty został na 
czwartek, dnia 23 maja b. r. o godz. 
ST 5 wieczorem. Sala P. T. M. (Kino 
A p o llo .) .

Zwyczajne walne zgromadzenie 
członków Kasyna i Koła Liter. Art. 
we Lwowie odbędzie się w środę, dn. 
29 maja b. r. o godzinie 19 w wieP 
kiej sali. W  razie braku kompletu od* 
będzie się tegoż samego dnia i w tern 
samem miejscu o godzinie 19‘30 dru* 
gie walne zgromadzenie, na któretn 
zapadać będą uchwały bez względu na 
ilość zebranych. Porządek dzienny: 
1) Odczytanie i zatwierdzenie proto9 
kołu poprzedniego walnego zgroma* 
dzenia, 2) Sprawozdanie wydziału,
3) Sprawozdanie komisji rewizyjnej,
4) W ybory na lat trzy: a) jednego 
wiceprezesa, b) czterech członków wy 
działu, c) jednego zastępcy członka 
wydziału, d ) pięciu członków komisji 
rewizyjnej na 1 rok. 5) W nioski i in* 
terpelacje.

N a podstawie art. 37 statutu wnio* 
ski na walne zgromadzenie muszą być 
zgłoszone ręce W ydziału na 3 dni 
przed walnem zgromadzeniem.

B u d ow a  P o m n ik a  M a rs z. P iłsu d skieg o
w e  L w o w ie .

Wczoraj odbyło się specjalne posie 
dzenie Rady Miejskiej, poświęcone 
sprawie budowy pomnika Marszałka 
Piłsudskiego. Jak wiadomo bezpośre* 
dnio po śmierci Marszałka przemysł 
naftowy wystąpił z inicjatywą wznie 
sienią we Lwowie pomnika Pierwsze* 
go Marszałka Polski, deklarując na 
ten cel kwotę 50.000 zł. oraz zwraca* 
jąc się z apelem do ogółu społeczeń* 
stwa o rozwinięcie tej akcji. Na apel 
ren odpowiedział już cały szereg in* 
stytucyj i osób. Zarząd Miejski uznał 
za swój obowiązek inicjatywę tę po* 
przeć. Na wstępie posiedzenia prez. 
Drojanowski oświadczył, że miasto 
Lwów przystępuje z całą gorliwością 
do tego planu, gdyż zawdzięcza wiele 
Marszałkowi Piłsudskiemu, który 
otaczał nasze miasto żywym seryty-t 
mentem i opieką, a w uznaniu jego 
zasług wojennych odznaczył go Krzy* 
żem Virtuti Militari, nadał mu za* 
szczytny tytuł miasta * żołnierza i wre 
szcie pod koniec swego ofiarnego ży  
wota zgodził się zostać jego obywate*

lem honorowym. Pomnik, który bę* 
dzie wzniesiony we Lwowie, stanie 
się choć w małej części widomym  
znakiem wdzięczności i oddania, któ* 
re całe społeczeństwo lwowskie po 
wieczne czasu związał ze wskrzesi- 
cieleni Państwa. W  imieniu zarządu 
prez Drojanowski zadeklarował kwo 
tę 20.000 zł. na budowę pomnika. Na  
stępnie uchwalono powołać specjalny 
„Komitet obywatelski budowy pom­
nika Marszałka Piłsudskiego". W nio  
sek uchwalony został przez aklama* 
cję.

Zdaniem komitetu będzie przede* 
wszystkiem wybór odpowiedniego 
miejsca pod pomnik. Jak dotąd dy* 
skutowane są dwa punkty. Jeden na 
ul. Pełczyńskiej na polance u stóp Cy 
tadeli, gdzie niedawno odbyło się na* 
boieństwo żałobne, oraz drugi skwer 
na pl. Bernardyńskim naprzeciw gma 
chu D. O. K. Po wyborze miejsca 
komitet rozpisze konkurs na projekt 
pomnika.

“VI
Inflacja w  Niemczech?

T e a tr lw o w s k i oddaje hołd
pamiąci M a rs za łk a .

Wczorajsze przedstawienie w Te* 
atrze W ielkim, pierwsze po przerwie 
żałobnej, poświęcone było pamięci 
Marszałka Józefa Piłsudskiego. Salę 
zapełniła publiczność w strojach wie 
czorowych i wizytowych. W  lożach
I. balkonu zasiedli przedstawiciele 
władz.

Uroczystość żałobną rozpoczęło o* 
degranie przez orkiestrę filharmonicz 
ną hymnu pańństwowego. Potem na 
mównicę, przybraną osłoniętemi ża* 
łobą, barwami i godłem państwa, 
wszedł poseł dr. Domaszewicz. Zwró 
cił uwagę, że dziś składa się hołd 
Piłsudskiemu, jaiko wielkiemu człowie 
kowi kultury polskiej. Pierwszy Na* 
czelnik Poństwa obok siły orężnej 
P o ls k i  o r g a n iz o w a ć  p o c z ą ł  o d  p i« ew - -
szycih drwił niepodległości jej siły 
duchowe. Jedną z ostatnich przed 
śmiercią trosk Piłsudskiego była dola 
książki polskiej, która — zdaniem

Marszałka — nietylko nie trafia pod 
strzechę, ale nawet do domów t. zw. 
inteligencji.

Zkolei zabrał głos dyrektor Te* 
atru Horzyca. Scharakteryzował on 
Piłsudskiego, jako wielkiego repre* 

zemanta romantyzmu polskiego. Ro* 
mantyzm zaś jako siła kształtująca 
życie zrozumiały jest w pełni dopiero 
od strony życia Marszałka Piłsuds* 
kiego. Piłsudski nie uznawał żadnego 
działania politycznego, któreby nie 
tłumaczyło jakąś głęboko moralną, 
nawet religijną rację. Dlatego słuszne 
jest, by słowa wielkiego romantyka 
uczciły pamięć największego z roman 
tyków.

P o  o d e g r a n i u -  p r z e z —o r k i e s t r ę  F i l i i  a r
monji pod batutą dyr. A . Sołtysa U* 
tworu muzycznego na scenie przedsta 
wioną została „Nieboska komedja‘‘ 
Krasińskiego. B. W . L.

Starostwo Grodzkie lwowskie przy* 
pominą właścicielom wzgl. posiada* 
czom pojazdów mechanicznych, mają* 
cycn stałe miejsce postoju w granicach 
m. Lwowa, że obecnie odbywa się co* 
dziennie o godz. 8 rano w garażach 
Ur2ędu W ojewódzkiego przy ul. 
Niemcewicza 48, wojskowy przegląd 
pojazdów. Przegląd będzie trwał do 
dnia 25 maja włącznie. Ponieważ do 
tych,czas stanęła do przegląda tylko 
nieznaczna ilość pojazdów mechani* 
cznych, przeto Starostwo Grodzkie 
lwowskie wzywa tych właścicieli 
wzgl. posiadaczy, którzy nie dosta* 
wili swych pojazdów do przeglądu, 
aby obowiązek ten wypełnili jak 
najrychlej, gdyż po upływie zakreślo 
nego terminu zostaną pociągnięci do 
odpowiedzialności karnej.

Naczelna Rada Adwokacka, posHa** 
nowiła, że robienie użytków z anonb 
mów przez członków palestry jest 
nielicujące z honorem tego za.wodu.

Skazanie dra Nycza. W, procesie 
dra Nycza zapadł wyrok, skazujący 
go na 1 rok aresztu, 600 zł. grzywny 
i utratę praw obywatelskich na lat 5.

N ow y proces Rudroffa. Przed Try* 
bunałem apelacyjnym pod przewo* 
dnictwem s. a. dra. Laniewskiego roz 
pocznie się jutro rozprawa o d  woła W* 
cza Rudolfa Rudroffa, jako pełnomo* 
cnika Horodyskiego,- urzędników są* 
dowych ze Złoczowa, Helsteina, Pnio 
wskiego i Horodyłowskiego, adwoka 
ta dra Katza, oraz rejenta dr. Fast* 
nachta, skazanych1 przez sąd okręgo* 
w y karny we Lwowie.

Groźny bandyta przed sądem* 
Przed sądem przysięgłych stanął Ma 
teusz Cynajko, zawodowy złodziej i 
bandyta, oskarżony o napad rabunko 
w v w W oli Nowosielskiej, dalej o 
rabunek w szpitalu w Lubaczowie, a 
wreszcie o napad rabunkowy na dro* 
dze między Hruszowem a Niemiro* 
wem. Rozprawę odroczono do 
czwartku celem powołania świadków. 1

Odznaczenia w L . 0. P. P.
Kapituła odznaczeń LOPP. w Warsza* 

wie przyznała zasłużonym członkom i dzia 
łączom LOPP, odznaki honorowe.

Z  województwa lwowskiego otrzymali 
odznakę I. stopnia starosta Chmielewski i 
dyrektor d r Łahociński z Drohobycza, 
starosta dr. Skwarczyński ze Sanoka, sta* 
rosta Stępień z Krosna i naczelnik Okrę* 
gowego Urzędu M iar mgr. Tęczyński ze 
Lwowa.

II. stopnia: Bergman z Krosna, mjr. Kor 
pak z Przemyśla, prokurent Banku Gospo* 
darstwa Krajowego Krajewski ze Lwowa,

■prof. Mally z Łańcuta, dyrektor Miączyn* 
ski z G ródka Jagiellońskiego i prof. Wo* 
łoszański z Niska.

III. stopnia: nacz. Bajorek z Leska, Bar* 
toszewski ze Lwowa, ref. Bernaczek z Tur* 
ki n . Str., Brzeziński ze Lwowa, instr. Dei* 
senberg i prof. Gelitowski z Przemyśla, 
Jarnuszkiewicz z Krosna, Kluczycki z Tur* 
ki m. Str., Kuczera z Jedlicz, asesor Le* 
Puta ze Lwowa, Lonc z Kolbuszowej i Po* 
stępski z Iwonicza.

Sport i Wychowanie Fizyczne.
Doroczne walne zgromadzenie Karpa* 

ckiego Tow. N arciarzy we Lwowie, awo* 
lane na dzień 16 bm. i odwołane z powo* 
du żałoby narodowej odbędzie się w lo ­
kalu Tiwa, ul. Senatorska 1. 6 w dniu 23 
hm. w czwartek o godz. 20 z poprzednio 
podanym  porządkiem dziennym.

Nie będzie procesu. Jak wiadomo, w 
związku z meczem Pogoń—Legja, zarząd 
Pogoni wytoczył zawodnikom Legjj pro* 
ces kam y. Obecnie Pogoń skargę sądową 
wycofała.

Najbliższe mecze o mistrzostwo Ligi. W
najbliższą niedzielę rozegrane zostaną na­
stępujące mecze o mistrzostwo Ligi: w
warszawie walczy Polonia z Ruchem, w 
Krakowie Wisła spotka się z Garbarnią, w 
Świętochłowicach przeciwnikiem Śląska ’ bę 
“ z’e -Cracoyia, w Poznaniu W arta gra z 
Legją warszawską, w Łodzi odbędzie się 
mecz ŁKS.—Pogoń.

Tabela o mistrzostwo Ligi ma obecni* - 
następujący wygląd: 1) Pogoń, 2) Ruch, 3) - 
Garbarnia, 4) Warta, 5] Wisła, 6) ŁKS„ 71 
Legja, 8) Cracovia, 9) Śląsk, 10) Warsza* - 
wianka, 11) Polonia.

i

Berlin, 21 V. (PA T.) Prasa niemie* 
cka donosi, że Deutsche Goldskonto* 
banęk postanowił emitować papiery, 
które mają być za pośrednictwem  
Banku Rzeszy puszazone w obieg 
między instytucje finansowe i banki. 
Bony te będą miały ważność w ciągu 
trzech miesięcy. Emisja tych papierów  
motywowana jest wielką płynnością, 
jaka rzekomo panuje na niemieckim 
rynku pieniężnym.

Havas donosi z Berlina, że niemie 
ckie koła finansowe uważają decyzję 
wypuszczenia nowych bonów inwesty 
cyjnych za pierwszy krok w kierunku 
wyraźnej inflacji w Niemczech.

Z  E K R a N U .

Dziewczęta w mundurkach.
Realizacja: Leomyna Sagan, fiim niemie* 

cki (kino Atlantic).
Tak się złożyło, że we Lwowie o wiele 

wcześniej ujrzeliśmy sztukę Christy Wins* 
Iow na scenie niż w filmowej adaptacji. 
Ale właśnie owe filmowe „Dziewczęta w 
mundurkach" rozniosły sławę utworu po 
świecie. W  Polsce nie, bo u  nas wówczas, 
gdy powstał film Leontyny Sagan, (przed 
3 laty — na wiosnę 1932 t .), produkcja 
niemiedka była owocem zakazanym. A 
mówiono o tym filmie, że jest rewelacją. 
Dlatego też premjera w „Atlanticu odra* 
zu pociągnęła ku sobie uwagę urokiem o* 
czeki wanego.

Niema celu omawiać problem  „Dziew­
cząt w m undurkach"; znany jest z przed* 
stawienia teatralnego. Możnaby jedynie 
porównać — tradycyjną już niemal ma 
nierą — kino z teatrem. I tu  porównanie 
wypada na korzyść kina. W ydaje się to 
niemal absurdalne, gdyż idzie tu  o utwór 
o  charakterze zdecydowanie teatralnym A 
jednak... W  filmie Sagan odnosi zwycię* 
stwo mikrofizjognomika gry aktorskiej i 
sceny zbiorowe W obec tych czynników 
djalog — atut teatru schodzi na drugi 
plan. A  ponadto — spotykamy tu dosko* 
nałe ujęcia £oto»kinowe (operator Weyh* 
mayer, współtwórca „Dzikich pól"). Film 
Leontyny Sagan jest napraw dę arcydzie* 
łem kino w e m , ______

Pisząc o filmie tym, nie można aluzją 
tylkio — jak chciałem początkowo — zbyć 
treści. N ie sposób zaś przedstawić ją sche­
matycznie. Niby taka sama, jak w teatrze, 
na ekranie nabiera specjalnej plastyczności 
— psychologicznej. Tragedja Manueli von 
JyŁainhaprdisŁ—, -d;Lie aię nu -wi-dzieć .3^ . i a a y iP 
wymiarze. Bliższym i jakby osobistym. 
Film wzrusza do łez,

„Dziewczęta w m undurkach" tchną dzi* 
wną spontanicznością w ykonania Niema 
tu  nic sztucznego Gra sama, niekłamana 
młodość. Przypominają się porównawczo 
inne filmy o młodzieży przez sama mło­
dzież wykonane-. „M łody las" Lejtesa, 
„Bezdomni" Ekka, „Chłopcy z placu b ro ­
ni" Borzege‘a. Wszystkie zarówno silne i 
piękne. bwl.

P ro g ra m  r a d io w y .
Środa, 22 maja.

Lwów. Godz. 6.30: Audycja poranna.
11.57: Sygnał czasu. 12.05: Płyty. 12.55: 
Dziennik południowy. 13.05: Koncert 15.35 
G iełda. 15.45: Orkiestra PR. 16.30: O d­
czyt. 16.45: Płyty. 17; Odczyt- 17.15- Po­
gadanka. 17.50: Odczyt. 18: Pieśni. 18.15* 
Słuchowisko. 18.30: Skrzynka techniczna. 
18.45; Płyty. 19.15: Feljeton 19.25: W iad. 
sport. 19.35: Płyty 19.50: Pogadanka aktu­
alna. 20: Fragment operowy. 20.15: A udy­
cja literacka ze Lwowa. 20.45: Dziennik
wieczorny. 21: Koncert chopinowski. 21.30: 
M inuty literackie. 21.40: 'Koncert skrzyp­
cowy. 22: Koncert reklamowy. 22.15: Chór 
męski „Bard". 22.35: Orkiestra PR.

Giełda z  dnia 21 maja.
LWÓW -  GIEŁDA ZBOŻOWA.

N a Giełdzie obroty w pszenicy, jęczmie* 
niu, owsie, życie, ziemniakach, breczce, 
mące, otrębach oraz egzefcutywne kupne 
otrąb. Ceny naogół niezmienione Tenden­
cja skłania się ku zniżce, usposobienie spo 
kojne.

LWÓW -  GIEŁDA PIENIĘŻNA.
O broty w dewizach N ow y Jork  i Paryż. 

D olar około zł. 5.39.

WARSZAWA -  GIEŁDA PIENIĘŻNA.
Papiery państwowe: 3 prc. po i. bud.

40.25, 4 prc. poż. inwest. seT. 109.50, 5 prc. 
poż. loonwers. 67.50, 5 prc. poż kol. 61.50. 
4 prc. poż. doi. 51.25, 7 prc poż. stabiliz.
61.25. Dewizy: Belgja 89.95, Berlin 213.60, 
Gdańsk 100, H olandja 359.80, Londyn 
26.18, N. Jork czeki 5.32 3/8, kabel 5.32 1/2 
Oslo 131.40, Paryż 34.99 1/2, Praga 22.14, 
Sztokholm 135.05, Szwajcaria 171.75, W ło­
chy 43.83. Akcje; Bank Polski 87.50, Stara* 
chfowice 31. D olar w obrotach prywr 5.39.
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Zgromadzenie Ligi Narodów
uczciło uroczyści? pamięć M a rs za łk a  P iłsu d skie g o .

(Przedstawiciel Łotwy.Genewa, 21 V. (PAT.) Nadzwy* 
czajna sesja Zgromadzenia Ligi Naro 
dów, która rozpoczęła swe prace, 
uczciła uroczyście pamięć Marszałka 
Piłsudskiego. Posiedzenie otworzył 
urzędujący przewodniczący Rady Li* 
gi Litwinow, wygłaszając następują* 

ce przemówienie:
Orwieram nadzwyczajną sesję Zgro 

madzemia Ligi Nar. pod znakiem ża* 
łoby. Państwo, sąsiadujące z moim 
krajem, straciło męża, którego potęż* 
na osobistość złączona jest nierozer* 
walnie z historją wskrzeszenia Polski 
i jej rozwoju od chwili odzyskania 
bytu niepodległego. Marsz. Piłsudski 
poświęcił całe swe życie sprawie od* 
rodzenia Polski i poniósł dla tej spra* 
w y największe ofiary. Zasłużenie zo* 
stał uznany bohaterem swego kraju, 
który skonsolidował. Dzięki Jego wy  
siłkom. Polska zajmuje w  rodzinie 
narodów należne jej m.ejsce i cieszy

się powszechnym szacunkiem. Uroczy 
stości żałobne ostatnich dni wykaza* 
ły, w jakiej mierze Marsz. Piłsudski 
był miłowany przez naród, któremu 
dopomógł do wyzwolenia się z pod 
obcego jarzma, i który znalazł w nim 
wodza i budowniczego. N ie zapomi* 
namy, ż© Polska pod rządami Marsz. >
Piłsudskiego podpisała z rządem z , f delegat Polski min. Komarnicki

wspomniał o sympatji Marsz. Piłsuds 
kiego, oraz o Jego bohaterskiej pomo 
cy, udzielonej narodowi łotewskiemu 
w  walce o wolność.

Jako ostatni zabrał głos

S. S. R. pakt o nieagresji, stanowiący 
jeden z kamieni węgielnych pokoju. 
Składając szczery hołd pamięci tego 
wielkiego męża stanu, podzielamy ża 
łobę narodu polskiego. Zgromadzenie 
zechce poprosić delegację polską, aby 
zakomunikowała rządowi i narodowi 
polskiemu wyrazy głębokiego współ 
czucia.

N a w niostk przewodniczącego, 
Zgromadzenie uczciło pamięć ś. p. 
Zmarłego chwilą skupionego milczę* 
nia.

Następnie zabrał głos

przedstawiciel Francji Massigli,
który przyłączając się do słów  prze* 
wodniczącego, oświadczył: Pierwszy
Naczelnik Państwa polskiego, pierw* 
szy Marszałek Polski, Józef Piłsudski, 
w ielk i człowiek, którego zabrała 
śmierć, był wspaniałem ucieleśnieniem 
potrjotycznego narodu polskiego, sym 
bólem jego wiary, jego idealizmu i 
jego uzasadnionej dumy. Wskrzesiłeś 
w nas wiarę w naszą własną siłę — 
powiedział wczoraj Prezydent Rzeczy 
pospolitej w ostatnich słowach poże* 
gnania dla Zmarłego, Wyprowadziw* 
szy Polskę z grobu, gdzie kombinacje

polityczne chciały ją na zawsze pogrz 
bać., oddał Marsz. Piłsudski swe ży* 
cie Ofcz'yźnie. Wzamian zato Polska 
cała 'oddała się Jemu, stał się panem 
serca i duszy całego narodu, który 
dziś opłakuje jego zgon. Delegując na 
uroczystości żałobne swego ministra 
i swego bohatera Wielkiej W ojny, 
Francja dała wyraz swych uczuć dla 
sprzymierzonego kraju. Uważam za 
swój obowiązek wyrazić raz jeszcze 
uczucia swe również w tern zgroma* 
dzeniu.

Przedstawiciel W. Brytanii min. Eden
oświadczył: Pragnąłbym wyrazić głębo 
kie współczucie jakie odczuwa w tej 
ciężkiej chwili narom angielski dla 
narodu polskiego. Józef Piłsudski byl 
wielkim mężem stanu, bohaterem na* 
rodowym i postacią legendarną. Ce* 
chowało go męstwo i niezależność. 
W pływ  jego na naród Polski był

decydujący. Z  dumą będę wspominał 
dawne chwile, kiedy było mi danem 
rozmawiać z N im  w ostatnich chwilach 
Jego życia. Współczesna Polska traci 
w Marsz. Piłsudskim swego najwięk* 
szego człowieka. Oddając hołd Jego 
pamięci, zapewniam naród polski o 
sympatji mego kraju.

Przedstawiciel Włoch bar. Aloisi
wyraził w imieniu rządu włoskiego i ] 
rządu faszystowskiego najgłębszy 1 
hołd dla pamięci Marsz. Piłsudskiego 
i  zapewnił wielki i zaprzyjaźniony 
naród polski o głębokiem współczu* 
ciu narodu włoskiego. Z Piłsudskim  
schodzi do grobu wielki żołnierz, wiel 
ki mąż stanu, ale dzieło Jego pozosta 
ło i trwać będzie wiecznie, gdyż 
wskrzeszając swą ojczyznę, urzeczy* 
-wisinił Marszałek wszystkie marze* 
nia całego swego rycerskiego narodu-

Swym taletem, niezachwianą wiarą, 
w przyszłość swego narodu, swym  
realizmem i swą niezwykłą energją 
oparł państwo polskie na sianych pod 
stawach, które są najlepszą gwaran* 
cją pomyślności całego narodu. Naród 
wioski, który otacza największą czcią 
bohaterów i męczenników swego Ri* 
sorgimento, jest w możności lepiej niż 
każdy inny ocenić wielkość bohater* 
ską Twórcy nowej Polski.

Turecki min. spraw zagr. Tewfik Arraz
przyłączając się do smutku narodu poi 
skiego, przypomina, że Turcja nigdy 
w  ciągu dziejów nie uznała rozbiorów

Polski, to też zgon Marszalka Piłsuds 
kiego stał się dla narodu tureckiego 
przyczyną głębokiego bólu.

Delegat fiński Holsti
■stwierdził, że min. spraw zagr. Finlan 
dji Hackzell osobiście udał się na po 
grzeb Marszałka, co jest dowodem głę

bokiego współczucia Finlandji dla Pol 
ski.

Przedstawiciel Rumurtji Antoniade
stwierdził, że mówi w  imieniu zaró* 
iwno rządu jak całego narodu lamuń 
skiego, który dzieli w  wielkiej mie*

Piłsudskiego będzie dla przyszłych 
pokoleń przykładem tego, co zdziałać 
może patrjotyzm wielkiego serca z

rze smutek narodu polskiego, jaikoteż , wielkiem umiłowaniem dobra powsze 
w .mieniu sprzymierzonych rządów j chnego.
Malej Ententy. Szlachetna postać J. I 1

Delegat Hiszpanii Madariaga
przyłączając się do żałoby W >lski, wał ją, poświęcając jej swe życie pod 
stwierdza, że Marsz. Piłsudski był
podwójnie ojcem Ojczyzny: odbudo*

czas wojny i odnowił ją, poświęcając 
jej swe życie w czasie pokoju.

Delegat Węgier de Velics
przyłączył się całem  sercem do słów  
przemówców, oświadczył ze W ęg ry  
złączone z Polską węzłami wielkiej

przyjaźni odczuły boleśnie stratę z po 
wodu zgonu Pierwszego Marszałka 
Polski.

Delegat Portugali Vasconcellos
oświadczył, że Marsz. P iłsudski. v e 
w sk rzeszen iu  i od b u d ow an iu  Polski 
p rzekroczył tak dalece ram y indyw rdu  
a lrego  czynu  patrjotycznego, ze szla*

chętna postać Marszałka stała się nie 
tylko wielką postacią historji Polski, 
ale także współczesnej historji świata.

Przedstawiciel Argentyny CantMo
łączył się do słow żalu swych f jego rozumie rozmiary żałoby wielko* 
dmówców i oświadczył, ż e >naród I ści straty, jaką poniosła Polska.

Dwa dni zaledwie upłynęły od chwi 
li, gdy wszystkie prawie pańństwa zło 
żyły hołd w sposób tak godny i ser* 
deczny pamięci Marszałka Piłsudskie* 
go. Obtcnie Zgromadzenie Ligi w spo 
sób tak wzruszający przyłącza się do 
wielkiej żałoby narodu polskiego. W  
imieniu rządu mego składam mu naj* 
szczersze podziękowania, w szczegół* 
ności delegacjom, które dały wyraz 
swym uczuciom do Polski. Głęboko 
wzruszony hołdem, jaki złożył świat 
cywilizowany temu, który był twórcą 
Polski współczesnej, naród polski kie 
rować się będzie Jego nakazami w  dą 
żemu do wielkości i rozkwitu Polski. 
Cały naród polski udowodnił swym  
niezmiernym bólem, że rozumie rolę 
dziejową tego, który potęgą swej woli 
i płomiennym patrjotyzmem oraz nie 
zrównaną głębią myśli wyznaczył Pol 
sce należne miejsce w społeczności na 
rodów. Marsz. Piłsudski, któremu 
Polska zawdzięcza współczesne formy 
swego życia suwerennego, oraz poczu 
cie godności narodowej, nigdy nie tra 
ciła sposobności współpracy z innemi 
narodami. Domagaj, c się od innych, 
aby szanowano słuszne prawa Polski, 
Ma*sz. Piłsudski dążył do tego, aby 
życie międzynarodowe opierało się na 
szczerem i otwarłem poszanowaniu 
praw innych państw. Rzad polski wier 
nie stojąc na straży ideologii Wielkie* 
go Zmarłego, w  dalszym ciągu nie za* 
przestanie brać udziału w lojalnej 
współpracy z narodami, która szcze* 
gólnie drogą była Mar szałkowi Pił* 
sielskiemu.

Zwiedzanie krypty 
Marszalka Piłsudskiego.

Kraków. 21 V . (PAT.) Krypta miesz 
cząca trumnę Marszałka Piłsudskiego 
jest codziennie otwarta od godz. 10 do 
13 i od 14 do 17. Kryptę zwiedzają tłu* 
my ludności miejscowej i przyjezdnej.

*  -i i

W  związku z będącerńi w pełnym to* 
ku pracami nad wzniesieniem kopca 
Marszałka Piłsudskiego poa Krako* 
wem, ze wszystkich stron Polski napły* 
wają liczne ofiary, przeznaczone na tę 
budowę. Ofiary te składane są na kon* 
to Komitetu Budowy Kopca w P. K. O. 
Nr. 444.

*  *  *

Związek Stowarzyszeń Polskich we 
W iedniu nadesłał za pośrednictwem 
Światowego Związku Polaków Zagra* 
nicą ziemię na kopiec Marszałka Pił* 
sudskiego w Sowińcu pod Krakowem, 
pobraną z góry Kahlenbergu, zroszonej 
krwią Polaków podczas odsieczy wie* 
deńskiej,

Potępienie 
„Gazety Warszawskiej”.

Sitamowisko .Gazety Warszaw siki ej ‘ 
spotkało się ze stanowczem potępię* 
niem przez całe społeczeństwo bez 
względu na przekonania polityczne. 
Dyrekcja Teatrów warszawskich za* 
wiadoiniła wczoraj ten dziennik, iż 
cofa mu wolne bilet" wstępu do te* 
airu, nie będzie zamieszczać ogłoszeń 
i wogóle zrywa wszelkie stosunki z 
tern pismem. Tak więc „Gazeta War 
szawska" umarła niesławną śmiercią 
cywilną.

Marsz głodnych.
/ N ow y Jork. 21 V . (PAT.) Pierwsze 
oddziały marszu głodnych ze stanu 
Illinois przybyły do miasta Springfield 
i rozłożyły się obozem pod m: istem, 
oświadczając, że nie ruszą się z miej* 
sca, póki rząd stanu nie przywróci za* 
pomóg dla bezrobotnych.

P r z e w r ó t Kom unistyczny w  Po rtu g alii?
Londyn. 21. V. (PAT.) Według do* 

niesień z  Lizbony, w  ciągu ubiegłej no* 
cy krążyły alarmujące wiadomości o 
grożącym w  Lizbonie przewrocie ko* 
munisłycznym. W  rozmaitych punk* 
lach miasta stoi w  pogotowiu policja 
i wojsko z  karabinami maszynowemi. 
Gabinet portugalski obradował całą 
noc w  jednym z  budynków wojsko* 
wych. Dokonano wielu aresztowań i 
rząd sądzi, że zapobiegł rozruchom.

Lizbona, 21 V. (FAT.) W  związku 
z pogłoskami o zamierzonym wywo* 
łaniu rozruchów przez elementy 
skrajnej lewicy, odbyło się wczoraj 
wieczorem posiedzenie rady mini* 
strów, po którego zakończeniu ogło* 
szonc ostre pogotowie policji, gwar 
dpi republikańskiej i marynarki. W  
mieście paruje spokój.

P o ży c zk a  Inw estycyjna p rzy n io s ła
251 m iljcn ó w  zło ty c h .

Warszawa. 21 V. (PAT.) Po zakoń* 
czeniu subskrypcji Pożyczki Inwesty* 
cyjnej odbywają się obliczenia jej •wy; 
ników, które potrwają czas dłuższy 
Jak się dowiadujemy, łączna suma sub* 
skryprji wynosi około 261 miljonów zł. 
łącznie z obligacjami Pożyczki Naro* 
dowej. Uzyskano tak znaczną sumę na 
rynku wolnym. Po raz pierwszy w hi* 
storji polskich pożyczek państwowych, 
w akcji subskrypcyjnej wzięły udział 
spóidzielnlie, zrzeszone w  syndykacie

j specjalnie utworzonym do przyjmovra* 
nia subskrypcji Pożyczki. W  skład syn 
dykatu weszła znaczna liczba spółdziel­
ni ze wszystkich stron kraju i to nie 
tylko polskich ale i mmejszośdiowych. 
Syndykat tych spółdzielni był bardzo 
pomocny przy akcji subskrypcyjnej, 
a wiele jego spółdzielni operowało na 
terenie takim, na którym ooza spół* 
dzielniami nie było innych placówek 
finansowych.

Ś w ia t film o w y —  M a rs za łk o w i.
bezinteresowny udział w podjętej afeoji. 
Również bezinteresownie dostarczono środ 
ków  lokomocji.

Powstanie w ten sposób wielki dokumen 
talny film, który wszystkie kina Rzeczy* 
pospolite; fcędą wysv ietlać bezpłatnie, że* 
by cała Polska jak długa i szeroka, jesz* 
cze raz mogła się pożegnać z ukochanym 
Wodzem.

Fika ten w ykonywany przez kilkunastu 
polskich reżyserów i operatorów  w ścisłej 
współpracy z Polską Agencją Teiegrafi* 
czną, obiegnie i poruszy do głębi nietylko 
nasz kraj, ale i w dziesiątkach tysięcy za- 
granicznych kinoteatrów ukaże światu, ja ł 
gorąco umiłowali Polacy Świetlaną Postać 
M arszałka Piłsudskiego.

Z  inicjatywy najmłodszej polskiej orga* 
nizacji filmowej, Związku Producentów 
Filmów Krótkometrażowych wszyscy człon 
kowie Związku w liczbie 6t> oddali do 
dyspozycji Komitetu Pogrzebowego całko* 
wicie bezinteresownie swą pracę w celu 
uwiecznienia na taśmie filmowej wielkiej 
manifestacji N arodu Polskiego, żegnające* 
go Swego Największego Obywatela, Pierw 
szego Żołnierza Rzeczypospolitej, Twórcę 
i Strażnika Niepodległości.

Do imicjarywy Polskich Krótkometra* 
zowców przyłączyli się wszyscy polscy fil* 
mówcy. N ad całością prac czuwa Naczel* 
na Rada Przemysłu Filmowego v  Polsce 
N a apel Zarządu Związku Producentów 
Filmów Krótkometrażowych natychmiast z 
całą ofiarnością zgłosił się cały szereg f'rm 
dostarczając bezpłatnie takiej ilości taimy, 
jaka okaże się potrze boa \m ra tu ry  dźwię 
kowe z współudziałem Polskiego Radja 
dały całkowicie bezinteresownie swa współ 
pracę. Wszystkie laboratorja zgłosiły swój

ZŁOZ DATEK N A  BUDOW Ę POMNIKA 
MARSZAŁKA JOZEFA PIŁSUDSKIEGO 

WE LWOWIE. *
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Z  w yd a w n ic tw .
Dr. Bronisław Fcller Ustawa stemplo- 

wa, cz IV. Kraków, 1935 Nakładem Wy- 
dawnictwa Ustawy scaleniowej. Stir. 141.

Nakładem Wydawnictwa Ustawy stem- 
płowej wyszła obecnie cz. IV. Ustawy stem 
płowej w opracowaniu Dra Bronisława 
Fellera. Książka zawiera: rozporządzenie
Prezydenta RP. o wierzytelnościach w wa* 
lutach zagranicznych, okólnik Min. Skarbu 
w sprawie interpretacji art. 208 ordynacji 
podatkowej, okólnik Min. Skarbu w spra* 
wie należytości od wipisów w  księgach pu* 
blicznych, okólnik Min. Skarbu w sprawie 
opłat skarbowych od rachunków, rozpo- 
rządzenie Min. Skarbu w  sprawie znacz* 
ków stemplowych, opłaty stemplowe wią* 
żąoe się z przejściem własności nieruch,o* 
mości w  postępowaniu egzefcucyjinem, ulgi 
dla portów polskiego obszaru celnego, ó- 
płaty odnośnie ,do ustawy o  ochronie -lo­
katorów, ulgi rolnicze, rozporządzenie Pre 
zydenta R. P. o własności lokali, opłaty 
przed urzędami irozjemczemi do spraw ina< 
jątkowych posiadaczy gospodarstw wiej* 
skich, rozporządzenie Min. Sprawiedliwo* 
ści- z 17 grudnia 1934 o opłatach sądowych-, 
nota-rjalnych i pisarzy hipotecznych w spra 
wie Banku Akceptacyjnego, wykładnie Mi* 
nisterstwa Skarbu w sprawie opłat stempl-o 
wych w sądowem postępowaniu o pośre- 
dnikaoh ubezpieczeniowych, okólnik Min 
Skarbu z dnia 2 marca 1935 w sprawie o* 
podatkowani* spadków i darowizn na ob- 
szarze G. Śląska, okólnik z dnia 13 marca 
1935 w sprawie ulg dla nowowzniesionych 
budowli, rozporządzenie Min. Sprawiedli- 
wości z 13 marca 1935 o ulgach dla po w, o* 
dzian, rozporządzenie Min. Skarbu i Spra* 
wiedliwości z dnia 23 marca 1935 o utje* 
dnostajnieniu okresu umorzenia i innych 
warunków wierzytelności długotermino* 
wych o raz listów zastawnych instytucyj, J 
kredytu długoterminowego, ustawę z dnia ;

26 marca 1935 o 10 prc. dodatku do opłat 
stemplowych, podatku spadkowego i od 
darowizn, ustawę z dnia 18 marca 1935 o 
pobieraniu -odsetek od zaległości w podat­
kach państwowych i innych daninach pu* 
blicznych, rozporządzenie wykonawcze Mi- 
nisterstwa Skarbu z dnia 30 marca 1935 o 
10 prc, dodatku do opłat stemplowych, o- 
kólnik Min. Skarbu z 3 kwietnia 1935 w 
sprawie dodatków komunalnych do opłat 
stemplowych, ustawę z 18 marca 1935 o 
popieraniu Gdyni, rozporządzenie Min. 
Skarbu i Min. Sprawiedliwości z 12 marca 
1935 o przyjmowaniu przez notarjuszy na 
-obszarze b, dzielnicy rosyjskiej 6 prc. Po* 
życzki Narodowej na pokrycie należności 
z ty tu łu  podatku od -darowizn, ustawę z 8 
marca 1935 -o -uwolnieniu od -odpowiedział 
n-ości karnej w sprawach o przestępstwa 
podatkowe, ustawę z dnia 18 marca 1935 
w sprawie zmiany przepisów o opłatach 
stemplowych, najnowszą wykładnię, usta* 
1-oną przez Ministerstwo Skarbu, najnow* 
szc orzecznictwo Najwyższegu Trybunału 
Administracyjnego, -orzecznictwo karne, 
rozporządzenie Min. Skarbu z  5 kwietnia 
1935 -o- opłatach za nadzór nad pośredni* 
kami ubezpieczeniowymi, jednem słowem 
-wszystko, "co obowiązuje w zakresie opłat 
stemplowych -wedle stanu z dnia 10 maja 
1935.

,JPi‘o m y k “ N r. 35. Tygodnik -dla dzieci 
i młodzieży przynosi wiele ciekawych a-r* 
tyfculików i wierszyków z ilustracjami. 
N p.: Wycieczka. — W  -ogródku. — Zaba- 
wa. — Święto pieśni. — Zgubiona piłka. 
— Przygoda. — Muszę zdobyć EOS. — 
Gry sportowe — Jak to klasa piąta szóstą 
w siatkę stuknęła. — Poranek chórów mię* 
dzyszikolnych. — Z-błiska i zdaleka. — Ro» 
ibimy sami. — Nasze radj-o. — Dodatek 
powieściowy.

Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

III. Km. 1664/34. Obwieszczenie. Wie* 
izyciełka: Spółka z ogr. odp. ,,P-rogress“
Zjedn. Kopalnie Górnośląskie w Katowi­
cach, ul. Zakowa 10 per Dr. adw. S. Wró* 
blewski, ul. Kopernika L. 4. Komornik Są* 
du grodzkiego miejskiego we Lwowie re* 
w iru IłLgo, urzędujący we Lwowie przy 
ul. Janowskiej pod  Nr. 74 na zasadzie art. 
679 kpc. obwieszcza, że w dniu 25 czerwca 
1935 r. od  godziny 9*,tej -rano w sali po* 
siedz-eń XVI. drzwi N r. 7 Sądu grodzkie* 
go miejskiego we Lw-owie odbędzie się 
sprzedaż z publicznej licytacji nieruchio* 
mości obj. whl. 1863/11. ks. gr. gm. Lwowa 
składającej się z p-b. 5669 obszaru 392 m 
kw., na której stoi hudynek mieszkalny, 
murowany, parterowy, czynszowy, oraz 
szopa i altąjia, położonej we Lwowie przy 
ul. Błonie Janowskie L. 41 powiecie Iwo w* 
skim "Województwie Iwowskiem, obejmują* 
cej powierzchni 392 m kw., która stanowi 
własność Tekli Iwasyk, zam. we Lwowie, 
ul. Błonie Janowskie L. 41 Nieruchomość 
ta ma urządzoną księgę hipoteczną w Są* 
dzie okręgowym we Lwowie. Powyższa 
nieruchomość została oszacowana na sumę 
zł. 9.911. Sprzedaż zaś rozpocznie się od. 
ceny wywołania tj. od kwoty zł. 6.607 gr. 
34. Licytant przystępujący do przetargu 
powinien złożyć rękojmię w gotowiźnie w 
kwocie zł. 991.10 albo w takich papierach 
wart. bądź książeczkach wkładkowych in* 
stytucyj, w których wolno umiesz* 
czać fundusze małoletnich, i że papiery 
wartościowe przyjęte będą w wartości 3/4 
części ceny giełdowej. Przy licytacji będą 
zachowane ustawowe warunki licytacyjne,
0 ile dodatk. publicznem obwieszczeniem 
nie będą podane do wiadomości wa. 
runki odmienne; że prawa osób trzecich 
nie będą przeszkodą do licytacji i do przy* 
sądzenia własności na rzecz nabywcy bez 
zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę* 
ciem przetargu nie złożą dowodu, że wnio 
sły powództwo o zwolnienie nieruchomo* 
ści lub  jej części od egzekucji i że uzy- 
skały postanowienie właściwego Sądu, na* 
kazujące zawieszenie egzekucji; że wciągu 
ostatnich dwóch tygodni przed licytacją 
można oglądać nieruchomość w dni pow* 
szednie od godziny 8*ej do 18*tej, akta zaś 
postępowania egzekucyjnego można prze* 
glądać w Sądzie.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 
Rewiru III.

Lwów, dnia 13 maja 1935. 2086K
1

III. Km. 448/34 i 4656/34. Edykf Hcyfa* 
cyjny i obwieszczenie o licytacji oraz we* 
zwanie do zgłoszenia wierzytelności. Na 
winiosek Galicyjskiej Kasy Oszczędności 
we Lwowie i Juljana Łobosa w Drohoby* 
cztl odbędzie się dnia 30 lipca 1935 o go* 
dżinie 12-tej przed południem w biurze 
N r. 2 Sądu grodzkiego w Drohobyczu na 
zasadzie zatwierdzonych przez Sąd warun* 
ków, licytacja następujących realności.- 1) 
Realności obj. whl. 1467 ks. gr. gm. kat. 
Truśkawiec, Mikołaja Kali czaka własnej. 
W  skład tej realności wch-odzi pbud. 248
0 powierzchni 330 m. położona w niwie 
Suchowola, przy głównej drodze, w odle* 
głości około 700 m. od Zakładu Zdrojio* 
wego. N a tej realności zbudowana jest 
w illa „Sawa" wraz z przybudów ką wiznie* 
siona częściowo na gruntach whl. 1467, zaś 
częściowo na długości 5 m. na pbud. 262/2
1 263/2 w T.ruskawcu, obj. whl. 116 gm. 
Truśkawiec, Piotra Iwańczuka własnych.

Do realności whl. 1467 gm. Truśkawiec 
należą następujące przynależności: 8 łó*
żek, 8 szaf dębowych, 8 szafek, 8 stoli* 
ków, 6 otomanek, 2 fotele, umywalek,
8 luster, 8 lamp, 16 krzeseł i 7 drzew owo* 
cowy-ch, oszacowanych łącznie na kwotę 
1383 zł. W artość szacunkowa nieruchomo* 
śai wraz z przynależnościami wynosi
11.692 zł. 50 gr. Najniższa oferta 5.846 zł.
25 gr. Poniżej najniższej oferty sprzedaż 
nie nastąpi. Sprzedaż tej realności odbę* 
dzie się na podstawie przepisów austr. o. 
e. 2) Realności obj. whl. 659 ks. gr. gm. 
kat. Truśkawiec, zobowiązanego Mikołaja 
Kaliczaka własnej. W skład tej realności 
wchodzi pbud. 424 o powierzchni 322 m 
kw., położona w niwie Suchowola przy 
głównej drodze. N a tej parceli jest zbudo­
wana stara chałupa i komórka. Do tej re* 
almości przynależą 1 studnia, trzy  łóżka,
3 -otomany, 2 szafy, 2 szafki, 2 stoły, 4 
krzesła, 2 umywalki, 2 lustra, 5 drzew o* 
wio-oowych. W artość szacunkowa powyż­
szej realności wraz z p-rzynależn-ościami 
wynosi kwotę 7*621 zł. Nieruchomość ta 
ma księgę hipoteczną w Sądzie grodzkim 
w  Drohobyczu, dla gminy Truśkawiec. 
Sprzedaż rozpocznie się od ceny wywoła* 
nia, tj. od kwoty 5.715 zł. 75 gr. Poniżej 
ceny wywołania sprzedaż nie nastąpi. Li* 
cytant przystępujący do przetargu, powi* 
nien złożyć rękojmię w wysokości 762 zł.
10 gr. w gotowiźnie albo w takich papie­
rach wartościowych bądź książeczkach 
wkładko wych instytucji, w których wolno 
umiesz-czać fundusze osób małoletnich. Re* 
almość obj. whl. 659 ks. Truskaw-iec będzie 
sprzedana wedle p-rzep. kpc. Prawa osób 
trzecich nie będą przeszkodą do licytacji 
i przysądzenia własności, jeżeli osoby te 
przed rozpoczęciem przetargu nie złożą do* 
wodu, że wniosły powództwo o zwolnię* 
nie nieruchomości lub jej części od egze* 
kucj-i i że uzyskały postanowienie właści* 
wego Sądu nakazujące zawieszenie egze* 
fcucji. W  ciągu ostatni-ah dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość sprzedać się mającą w dni powsze* 
dnie od godziny ósmej do osiemnastej, 
akta zaś postępowania- egzekucyjnego mo» 
zna przeglądać w Sądzie.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru III.
Drohobycz, dnia 16 maja 1935. 2089K

V. Km. 688/35. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwo­
wie, rewiru V, z siedzibą urzędową we 
Lwowie, przy ul. Zamkniętej 9 na zasa­
dzie art. 602 kpc. obwieszcza, że w dniu 
27 m-aja 1935 o  godz. 10.50 odbędzie się 
licytacja publiczna ruchomości należących 
do dłużnika w jego mieszkaniu we Lwo­
wie p-rzy uł. św. M arcina 1. 26, składają­
cych się z sprzętów domowych, futra mę­
skiego, zarzutki letniej i maszyny do szy* 
cia, oszacowanych na łąozną kwotę 520 zł., 
k tóra rozpocznie się od; 2/5 ceny oszaco* 
Wania. Ruchomości oglądać można w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży, w czasie wy­
żej podanym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru V.

Lwów, dnia 10 maja 1935 . 2048K

III. Km. 843/35. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiegp miejskiego we Lwo* 
Wie Rewiru III. z siedzibą urzędową przy 
ul. Janowskiej 74 na zasadzie art. 602 kpc- 
obwieszcza, że w dniu 3 czerwca 1935 o 
godzinie 12 w poł. odbędzie się licytacja 
publiczna Tuchomości należących do dłuż* j 
hika w mieszkaniu — lokalu — we Lwo* ; 
wie, przy ul. Kr. Leszczyńskiego 41: ma* j 
Szyna do prasowania baraniej skóry, osza* I

cowanych na łączną sumę 1000 zł., którą 
można oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży w czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru III.

Lwów, dnia 10 maja 1935. 2087K

Km. 1730/34. Obwieszczeniem Komorni* 
ka Sądu grodzkiego w Przemyślanach o* 
głasza się, że w dniu 22 maja 1935 o go* 
dżinie 9*tej rano w Meryszczowie odbę­
dzie się egzekucyjna sprzedaż przez licy* 
taoję publiczną ruchomości należących do 
dłużnika, a znajdujących się w Merysz­
czowie u dłużnika, składające się: z jedne* 
go ubrania męskiego szarego nowe kom­
pletne, bluza spodnie, kamizelka, jedna 
kurtka męska zielona, para trzewików, pół* 
buciki męskie nowe, para. kopytek do trze* 
wii-ków, spodnie białe kam-gamowe, futro 
męskie kryte szarym mate-rjałem, podbite 
lisami, waliza z masy fibrowej większa, 
waliza z masy fibrowej mniejsza, obrus 
koloru żółtawego, siedem serwetek, bunda 
futro, podbite lisami stare, spodnie szare 
pumpy, para janczarek dzwonków, siodło 
sportowe z popręgiem, para prawideł do 
butów, biurko orzechowe o pięciu szufla­
dach, stolik malowany na ciemny kolor 
nowy, kanapa duża kryta płótnem, klacz 
gniada -na tylnych nogach pęciny białe ok. 
Kwietnia, powóz bryczka n a  czie-rych re­
sorach o dwóch siedzeniach, dziesięć kóp 
żyta w snopach, osiemdziesiąt kóp- pszeni­
cy w snopach, piętnaście kó-p jęczmienia 
dwadzieścia kóp owsa. Ruchomości zlicy­
tować się mające można oglądać w  miej* 
sou sprzedaży w dniu licytacji w czasie 
wyżej oznaczonym. Ruchomości zlicyto* 
wać się mające oszacowano na łączną kwo­
tę 2198 zł.

Komornik Sądu Grodzkiego.
w Przemyślanach. 2088K

III. Kim. 3717/33 588/35. Obwieszczenie. 
Wierzyciel: Dr. Leon Blasbalg we Lwowie, 
pl. Bernardyński L. 14. Komornik Sądu 
grodzkiego miejskiego we Lwowie, rewiru 
IlLgo, urzędujący we Lwowie, przy ul 
Janowskiej pod N-r. 74 na zasadzie art. 679 
kpc. obwieszcza, że w dniu 25 czerwca 
1935 r. od godziiny 9.30 rano w sali po* 
siedzeń XVI. drzwi N r. 7 Sądu grodzkiego 
miejskiego we Lwowie odbędzie się sprze­
daż z publicznej licytacji nieruchomości 
obj. whl. 3792/11. gm. Lwowa, składającej 
się z pgr. 4458/6 i 4460/6, na których znaj­
duje się budynek 1-piętrowy, nowy, czyn* 
szowy, położonej we Lwowie, przy  ul. 
Bocznej Świętokrzyskiej L  7 powiecie 
lwowskim województwie Iwowskiem, obej­
mującej powierzchni i04 s. kw., która sta­
nowi własność Kazimierza Pasternaka, Ste* 
fanj-i z Pasternaków Jarmołowej i W andy 
z Wiśniewskich Pasternakowej. Nieruchu- 
mość ta ma urządzoną księgę hipoteczną w 
Sądzie okręgowym we Lwowie. L. wyk. 
hip. 3792/11. gm. Lwów. Powyższa nieru­
chomość została oszacowana na sumę zł. 
40.097. Sprzedaż zaś rozpocznie się od ce­
ny wywołania tj. od kwoty zł. 26.731 gr. 
34. Licytant przystępujący do p-rzetargu 
powinien złożyć rękojmię w gotowiźnie w 
kwocie zł. 4.010 albo w takich papierach 
wartościowych, bądź książeczkach 
wkładkowych instytucji, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich i że 
papiery wartościowe przyjęte będą w 
wartości 3/4 części ceny giełdowej. Przy 
licytacji będą zachowane ustawowe warun­
ki licytacyjne, o ile dodatkowem publiez- 
nem obwieszczeniem nic będą podane do 
wiadomości warunki odmienne że prawa 
osób trzecich nie będą przeszkodą do li­
cytacji i przysądzenia własności na rzecz 
nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te 
przed rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwol­
nienie nieruchomości 1-ub jej części od egze ; 
Łucji i że uzyskały postanowienie właści* ( 
wego Sądu nakazującego zawieszenie egze­
kucji i że w ciągu ostatnich 2*ch tygodni 
Przed licytacją wolno oglądać nieru­
chomości w dni powszednie od godz, 8-ej 
do 18-tej, akta zaś postępowania egzeku­
cyjnego można przeglądać w Sądzie. 
Komornik Sądu Grodzkiegu Miejskiego.

Rewiru III.
'Lwów, dnia 13 maja 1935. 2085K

V. Km. 757/35. Obwieszczenie. Komor­
nik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwo* 
wie rewiru V. z siedzibą urzą-dową we Lwo 
wie, p rzy  -ul. Zamkniętej 9 na zasadzie art. 
602 -kpc. -obwieszcza, że w  dniu 31 maja 
1935 o igodz. ll-te j odbędzie się licytacja 
publiczna ruchomości należących do dłuż* 
nika w jego lokalu we Lwowie, przy ul. 
św, Marcina 1. 29, składających się z ma* 
szyny do wiercenia z, motorem elektrycz­
nym, wozu do przewożenia kotłów, 5 rur 
-około 1.000 kg, wagi i 1000 kg. blachy 
grubej z  tern, że oszacowanie tych ruch-o* 
mości nastąpi w dniu  licytacji przez bie­
głego sądowego, nadto tegoż dnia o godz. 
10.40 przy uł. Piastów 16 sprzeda się sprzę­
ty  domowe, oszacowane na łączną kwotę 
368 zł., która rozpocznie się od połowy 
ceny oszaoowania. R-uch-omości oglądać 
można w dniu licytacji w miejscu przeda- 
ży, w  czasie wyżej podanym.
Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.

Rewiru V.
Lwów, dnia 11 maja 1935. 2077K

AMORTYZACJE.
P. 142/32. Edykt. Sąd grodzki w Sanoku 

na wniosek nieletniej Hanny Klary 2 im. 
Feintuch w Sanoku przez opiekuna Tobia­
sza Zwima w Sanoku wdraża postępowa­

nie o uznanie książeczki wkładkowej N r. 
4560 Banku Dyskontowego Warszawskiego 
oddział we Lwowie własność powyższej 
nieletniej na kwotę 574 dolarów  St. Zj. 14 
cent. opiewającej — za zaginioną i pozba­
wioną mocy. Termin edyktalny oznacza 
się na jeden rok. Posiadacza wymienionej: 
książeczki wzywa się, aby przedłożył ją 
sądowi lub wniósł zarzuty przeciw wnio­
skowi. Po upływie oznaczonego terminu 
książeczka wkładkowa zostanie pozbawio* 
na mocy. 2090

UPADŁOŚCI.
Sąd Okręgowy w Krakowie W ydział I, 

cy-wilny w sprawie konkursowej krydata* 
rjusza firmy A . Kobyliński, J. Kobyliński 
i K. Jarra Ska z o. o. w Krakowie na po­
siedzeniu niejawnem w dniu 2 maja 1935 r. 
wydał następujące postanowienie: Kon*
km s do m ajątku krydatarjusza otwarty 
uchwałą liczba czynności I S 1/29 po roz­
dziale majątku masy w myśl § 139 o. k. 
zniesiony. 2083

Sa. 93/30. Zatwierdzenie układu. Zawar. 
ty  -dnia 4 marca 1931 między wierzyciela* 
mi z jednej a dłużnikiem Aronem Hoch- 
-bergiem, -kupcem w Glinianach z drugiej 
strony układ — zatwierdza się.

Sąd Okręgowy.
W  Złoczowie, dnia 15 marca 1932. 2081

Sa 53/30. Zakończenie postępowania u- 
kład-owego. Postępowanie układowe dłuż­
ników Józefa W ugmana i Reginy Schnee 
zam. Wugman, kupców w Złoczowie zakoń 
czone. U kład sądownie zatwierdzony.

Sąd Okręgowy.
Złoczów, 31 grudnia 1931. 2080

Sa 13/33. Zatwierdzenie układu. Zawar­
ty  26 października 1933 między dłużnika­
mi Rachelą Sch-orrową Jakóbem Schorrem, 
kupcami w Złoczowie i wierzycielami u* 
kład zatwierdza się.

Sąd Okręgowy.
Złoczów, 27 grudnia 1933. 2079

U ZN A N IE  ZA  ZMARŁEGO.
I T  92/30. Tomasz Kosowski, urodzony 

19 lipca 1888 w Krynicy, żołnierz 32 pp. 
austrj., zaginął na wojnie na froncie wło­
skim 1918 roku. W drażając postępowanie 
celem uznania go zmarłym wzywa się o  
udzielenie o nim wiadomości. Po sześciu 
miesiącach wydanem -zostanie orzeczenie.

Sąd Okręgowy, W ydział I
N ow y Sącz, 23 lutego 1932. 2078

I. T . 13/35. 1) Antoniego Szkutę, uro­
dzonego dnia 23 maja 1852 w Krzeszowi­
cach, syna Jana i Ajpolonji Kosińskiej, 2) 
Wincentego Szkutę, urodzonego dnia 7 
lipca 1-860 r. w  Krzeszowicach, syna Jana 
i Apol-onji Kosińkiej. Przed około 4C laty 
wyjechali z Krzeszowic za pracą. Od czasu 
wyjazdu nie dali o sobie żadnej wiadomo* 
ści i ślad io nich zaginął. Zarządza się na 
wniosek Barbary Fiałkowskiej z Krzeszo­
wic postępowanie celem uznania wymie­
nionych osób za zmarłe, a zarazem ogła­
sza się wezwanie, ażeby udzielono w iado­
mości o zaginionym tutejszemu Sądowi. 
1) Antoniego Szkutę, 2) W incentego Szku­
tę wzywa się, aby stawili się przed podpi­
sanym sądem lub w  inny sposób dali znać
0 sobie. Po dniu 28 maja 1936 Sąd na po­
nowny wniosek orzeknie ostatecznie o u- 
znaeiu za zmarłego.

Sąd Okręgowy, W ydział I.
W  Krakowie, 17 kwietnia 1935. 2082

I. 2 T. 1/35. Edykt. Piotr Łysko, syn 
Mikołaja i M arji Bodnar, ur. 20 maja 1897 
w Kołtowie pow. Złoczów gT. kat. zam. 
przed wojną w Bouszowie w r. 1915 wy­
ruszył na wojnę św. jako żołnierz b. 95 
pjp. austr. i brał udział w walkach na 
froncie włoskim w r. 1917 od tegp czasu 
niema o nim wiadomości, zachodzi więc 
domniemanie, że nie żyje. Na wniosek oj­
ca Mikołaja Łysko wdraża się postępowa­
nie, celem uznania za zmarłego Piotra Ły» 
śko. Ogłasza się wezwanie, aby najpóźniej 
do 12 miesięcy od dnia ogłoszenia edyktu 
w gazecie udzielono Sądowi okręgowemu 
W Brzeżanach, wiadomości o zaginionym, 
a jego się wzywa, aby się zgłosił w Są< 
dzie lub dał znać o sobie Pio bezskutecz­
nym upływ ie tego terminu, Sąd na pono­
wny wniosek orzeknie -ostatecznie.

Sąd Okięgowy W ydział I.
Brzeżany, 8 kwietnia 1935. 1964

I. T  54/34/8. Edykt. Jan  Jurasz, syn W oj 
ciecha i M arjanny Glaza, urodzony 9 paź­
dziernika 1892 i zamieszkały w Żabnicy 
p. Cięcina N rd . 35 jako żołnierz 16 p. 
obrony krajowej b. armji austr. zaginął na 
wojnie od 9 IX. 1914 bez wieści. W draża­
jąc postępowanie celem uznania go za 
zmarłego wzywa się, aby uwiadomiono 
Sąd w W adowicach o zaginionym do 6 
miesięcy od ogłoszenia, poczem Sąd na 
po-nowny wniosek orzeknie ostatecznie.

Sąd Okręgowy W ydział I.
Wadowice, 8 maja 1935. 2053

I. T. 2/35/13. Edykt. Jan Witas, syn Jana
1 Katarzyny, urodzony 3 czerwca 1899 i 
zamieszkały w Porębie jako żołnierz 20 
pp. W ojsk Polskich zaginął na wojnie od 
końca 1920 r. bez wieści. W drażając postę­
powanie celem uznania za zmarłego wzy* 
wa się, aby uwiadomiono Sąd w Wadowi* 
cach o zaginionym do 6 miesięcy od ogbo* 
szemia, poczem Sąd na ponowny wniosek 
orzeknie ostatecznie.

Sąd Okręgowy W ydział I.
Wadowice, 9 maja 1935 2052
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